
O B SEH W Ą C Y IE-- M E T E O R O L O G IC Z N E ;,
B a ro m etr  dla  l e p s z e g o  p orów nania  z re d u k o w a n y  na  O ®  I ie a u m iu r a . •

Dzień
go d z in a

B arom etr Iligro-
na <) ń 0 . Thcrm r m etr W ia tr S tan  Atmosf: U W  A  G  I .

N'" 284.. NIEDZIELA.

7 27.
17. 12

8 55
9 J?

1. 082 
] . 909 
3. 201

na dzień 7 b. m. w ' Vh U e - Co n <1 u i  tli a to e . —- 
Dziennik Times bardzo się lęka,  aby ztąd 
nie wynikły gorsze rozruchy jak w Bristolu,  
i. wzywa wszystkich obywateli do łączenia 
się w 24  godzinach przeciw podpalaczom i 
złodziejom, którzy nieoiuieszkają z tey spo
sobności- korzystać.. r

Atoli nadeszła: wiadomość pod dniem 5 
ź Londynu do Paryża z tegoż ^dziennika 
zapewnia,  iż burzyciele zawiedzeni będą w  
swoich nadziejach. . Oni i wszyscy ich stron
nicy, są tylko garstką w porównaniu do mas- 
sy przyjaciół spokoyności i praw. Sir Fran
cis Burdett jest na czele zjednoczenia,  do 
którego zaciągnęli się ludzie bez różnicy sta
n ó w ;  poczciwi rzemieślnicy tłumami się za
pisują do tego związku. Wszystkie parafije*
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L o n d y n  ( 4  Listopada.)
W  mieście Bristol , spokoyność zupełnie' 

przywrócona, wprowadzeniem licznych od
działów woyska.—• Władze mieyscowe tegO 
miasta, z rozkazu rządu zawieszone zosta
ły.— Przy rozkopywaniu zgorzelisk,  znay-  
dnja tam wiele trupów, i oraz jawne siady 
okropnego rabunku;— dzień wdzien. nastę
pują- uwięzienia sprawców tego nieszczęścia.  
W  Birmingham było także wielkie zebranie 
się Indu, pod prezydencyą znanego krzyka
cza Hunta,  lecz mu się nic nieklei ło,  nikt 
go niemógl zrozumieć czego chce,  i zape
wne on sam także tego niewiedżiał .— Ze
branie się robotników zapowiedziane tu jest
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idą za tym przykładem, i w krotce kray o- 
każe groźną potęgę , o którą rozbiją s ię  
wszystkie zamachy wichrzycielów.

p a r y ż  (B  Listopada-)
Król przyjmował wczoray u siebie admi

rała angielskiego Sidney Sinit. — Jeden z 
dzienników pogranicznych donosi niepewną 
wiadomość,  że w Lizbonie wybuchrięło po
wstanie. #Jeżeli można dać wiarę listowi z 
Madrytu, mówi daley, miało pięć półków 
ogłosić tam konstytucją i królowe Dona Ma
ry a da Gloria obwołać.

[ A n t w e r p i j a  (B  L istopada.)
Wczoray przybył tu minister woyny i od

był przegląd korpusu g w a r d y i  obywatelskiej" 
Tuteyszy dziennik handlowy, mówi o zawie
szeniu broni z Hollandyą aż do Wiosny.

B r u x e l l a  (7  L istopada).
Nadeszła tn wiadomość urzędowa z L o n 

dynu, że w' Sundeiland wybuchła Cholera- 
(Podług dzienników' angielskich okazuje się 
dotąd,że nie jest wcale gwał towną i tylko 
Lilka osób zachorowało na nię.)

P e t e r s b u r g  (20 P aździern ika .)
— Najjaśniejszy Cesarz Jinć dnia 11 (23) 

h. m. o godzinie 11 wieczorem stanął w  Mo
skwie w'pałami na Kremlu w naylepszytn sta
nie zdrowia.— Nażajutrz rano o godzinie 8  
wywieszone bandery na starożytnych wieżach 
oznajmiły mieszkańcom Mosk wy: iż Naymi-  
łoścrwszy Oyciec Ojczyzny znajduje się po
śród swych dzieci. Z niewypowiedzianą ra
dością zbiegał się lud z wszystkich stron do 
Kremla. O  godzinie, 9, wszystkie okolice pa
jacu i katedry Wniebowstąpienia, okryte już  
były nicprzeliczoneini tłumami ludu, oczeku
jącego z niecierpliw ością chw ili powitania Mo
narchy. Kiedy ostatni raz, «piszą z Moskwy,  
tuteysi mieszkańcy uyrzeli Cesarza w snem  
mieście, było nawiedzone okropną zara
z ą ,  a wielkomyślny władca Rossyi z pośpie

chem  n iós ł  pomo c  w iernym sw o i m  poddanym  
i  podz i e l i ł  z , n i e m i  n i eb ezp ie cze ńs t wo .  T e 
raz przyby ł  on  dla z ł o że n i a  w  starożytney  
stol icy  pańs twa  dz i ękczyn ień  N a j w y ż s z e m u  
dawcy  w s z e lk i e g o  dobra,  ż e  s zczę ś l iw ie  odbył  
tę wro y n ę ,  która nasze  w o y s k a  n o w ą  okryła  

s ławą .
C zem nż  n i eprzy jac i e l e  R oss y i  n i em og l i  

bydź  św ia dk am i  przyjęcia C e sa rz a !  byliby  
w i d z i e l i ,  j a k  wo ln y m krokiem p o s t ę p o w a ł  
do katedry pośród t ł umów u rad ow ang o  e ludu,  
który g o  prawie  n iós ł  nń j ęku .  K ażd y  chciał  
mu zo s t a w ić  w o ln e  p r z e j ś c i e ,  n a j c z u l s z e  j e 
dn a k że  pr zy w ią za n i e  i chęć  uc i e szen ia  s ię  
j e g o  og lą d an ie m ,  poc iąga ła  g o  z n o w u  do u-  
w ie lb io ne go  M ona rch y;  każdy  chciał  bydź  
bl i sko  n i e g o ,  uc a ło w a ć  kray j e g o  s z a t y ,  a 

k o ł y s z ą c e  s i ę  na k sza ł t  f a l i - t ł u m y  lu d u ,  
w yd ają ceg o  radosne  okrzyk i ,  roz łąc za ł y  c z ę 
s tokroć Cesarza  od j e g o  / i r s zaku .  P o s t ę p o 
w a ł  j e d n a k ż e  pośród ma łe go  o d d z ia ł u ,  k tó 
ry pełen u s z a n o w a n ia  czyn i ł  mu mieysce  i  
j ak by  o taczał  g o  ch w a łą .  .

P och ód  z c e sars k i eg o  mie szk an ia  do k o 
śc ioła  ka tedralnego ,  o k o ł o  stu k r o k ó w ,  z a 
brał przesz ło  p ię tnaśc ie  minut .  N i e p r z y j a 
c i e l e  R oss y i  byl iby s i ę  tu p rz ek o n a l i ,  ż e  s i 
ł a  nasza  za sad za  s i ę  n i e iy lko  n a  walecznem 
i l i c znem w o j s k u ,  a l e  też i na miłości n a 
ro d u ,  który chętnie- w y p e łn ia y ro zp o rz ą d ze -  

ni.n w ł ad zy  w o j e n n e j ,  zap ew nia jąc e  s z c z ę 
ś c i e ,  pokóy  i s ł a w ę  , d i tóre  od d w o d i  w i e 
k ó w  przes z ło  w inni  j e s te śmy panującemu d o 

m o w i  R o m a n ó w . #

—  N a j j a ś n i e j s z a  C esa rzo wa  w  podróży  
s w o j e j  do M o s k w y  o c z e k i w a n ą  była d. 10(22) 
b .  i i i . na s tac j i  Pomerzan ie ,  g dz i e  dla N iey  
przys po so b io ny  by 1 obiad.


